a dodatkami: „Opiekun Młodzieży”, „Nasz Przyjaciel“ 


Dena ogloszeń. Whw w wysokości 1 milimetra na 
mronie 6-lamewzj M er, na stronie BJameowej 38 gr, 
w tekscie na 8 èE ciszę 40 gr, na 1 stronie 50 zr, 
pned tekstens Gl ga, Ogłoszenia zagr. 100%/ę więcej. 
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Młodzi na bój! 


ZEE zz ad 


Młodzieży ! ; 
go Patrona, św. Stanisława. Od tej uroczystej 
chwili czas upłynął byżym krokiem, a 13 listopad 
już znów się zbliżył. Dołóżmy starań, by dzień św. 
Stanisława był świętem całego młodego pokolenia 
polskiego, by znowu natchnął nas zapałem i energją, 
byśmy mogli rozpocząć dalszy rok pracy owocnej 
w naszych Stowarzyszeniach. W dniu tym uroczy- 
stym oświadczymy nazewnątrz nasze przekonania 
i zasady. Pokażmy światu całemu, że ani na krok 
nie odstąpiliśmy od naszych haseł religijnych i na- 
rodowych, że wiernie stoimy i zawsze stać będzie- 
my na straży naszej zasady: „co polskie, to kato- 
lickie*. 

Zasada ta niech będzie dla nas hasłem bojowem 
na walkę z wrogami o przyszłość naszej wiary św. 
i drugiej świętości — Polski drogiej. „O przyszłości ? 
Tak*, bo ona do nas należy, my ją wykuwać mamy, 
a dziś jeszcze z nieobrobionych fundamentów słabych, 
na których miejsce mamy położyć granitowe, 
a których żadne wichry i burze, zwrócone przeciw 
wierze naszej i naszemu państwu, podważyć się 
nie ośmielą. 

Nas, młode pokolenie, umieją należycie ocenić 
wrogowie naszej religji i polskości. Wszak oni 
wszystkie siły wytężają, by nas do siebie przy- 
ciągnąć, sobie zjednać, bo wiedzą, że przysziość w 
nas spoczywa. 

A cóż oni chcą nam dać za wyrwanie z naszych 
dusz tego, co mamy najdroższego: nasz ideał reli- 
gijny i narodowy? Oto zamiast Chrystusa, zamiast 
królowej Korony Polski, od których wszystko mamy, 
którzy zerwali kajdany z krwią broczących rąk na- 
rodu męczeńskiego, którzy nam dali eud-zwycięstwe 
nad hordami bolszewickiemi, oni, komuniści, chcą 
nam dać „innych bogów*, podobnych do kata 
rosyjskiego-Lenina, za którego sprawą tyle strumieni 
krwi rosyjskiej, krwi jego własnych współziomków, 
popłynęło, a tylu męczenników za skarb swój, za 
wiarę, musiało życie położyć, nieraz jeszcze młode, 
jak nasze. Cóż chcą nam dać drudzy, socjaliści, nie- 
jako kuzyni komunistów, którzy chcą wyrwać z dusz 
naszych miłość świętą dla Ojczyzny Matki, oni, 
socjaliści, którzy i między nasze młode szeregi już 
się wciskają? Oto chcą zburzyć dotychczasowy 
porządek Świata, a na jego miejscu postawić jakiś 
urojony porządek-potwór, a na czele którego stać 
ma nie kto inny, jak wiecznie nienasycony żyd lub 
mason. To więc oni chcą nam dać za to, że my, 
młodzież polsko-katolicka, wyrzekniemy się wiary 
ojców i pradziadów naszych i najdroższej Ojczyzny, 
której wolność bogato zrosili krwią, a użyźnili 
kośćmi swemi przodkowie i własni bracia nasi. 

Wara! My nie damy sobie tych najświętszych 
uczuć wyrwać Z serc naszych, bo tem samem 
stracimy nasze ideały szczytne, bo stracimy wszelką 
pobudkę i czar naszych wzniosłych, młodzieńczych 
porywów, stracimy podstawę moralną życia naszego. 
Nie damyl. Ro wiemy, dokądby to nas zaprowadziło. 
Przykładem tego to kraj, potokami krwi płynący — 
Bolszewja, gdzie miljony młodzieży są dziś najnie- 
szczęśliwszemi, bo im wydarto z duszy Boga i ideały. 

My takimi nie chcemy być i — nie będziemy! 
A zatem trzeba oprzeć życie nasze o wielki ideał. 
Taki właśnie ideał daje nam Stowarzyszenie Kato- 
łickiej Młodzieży Polskiej, na którego sztandarze 
łśni się od blasku swej wzniosłości nasze hasło: 
„Bóg i Ojczyzna”. Cel tu nasz wyraźny: Bogu 
i Ojczyźnie należy się życie iporywy naszej młodej 
di: y, a nie dzisiejszym przewrotnym dążeniom 
vwadta. 

Łączmy się zatem pod tym świętym sztandarem 
Stowarzyszenia!  Jeśii w niem wszyscy pracować 
będziemy, wtedy stanie się ono dla nas niejako 
drugą rodziną. Co więcej — wtedy stanie się ono 
dla nas koniecznością życiową nawet. Wtedy zro- 
zumiemy, że, jak praca ciężka przez dzień, tak wy- 
tchnienie, rozrywka i pogadanka w „Ognisku“ na- 
szem wieczorem jest naszym zwyczajem. Wtedy 
wspólnemi siłami walczyć będziemy © ideał nasz 
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+ Boga i Ojczyzny. Pod sztandarem św. Stanisława ; sze hasło „Gotów“. 
Minął rok, kiedy uczciliśmy nasze- | 
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wspólny i wspólnie opierać będziemy się wrogom , gotowość do tej walki przypominać nam będzie na- 
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Pamiętna chwila zawieszenia broni. 


Londyn, 11. 11. Dzisiejszy obchód rocznicy za- 
wieszenia broni miał uroczysty przebieg. Obchody 
i uroczystości odbyły się jednocześnie we wszystkich 
częściach imperjum brytyjskiego. 

Wszędzie pamięć poległych uczczono 2 minuto- 
wem milczeniem, w czasie którego ustał wszelki 
ruch na ulicach. 

Paryż, 11. 11. Dzisiejszej uroczystości z okazji 
rocznicy zawieszenia broni towarzyszyła piękna po- 


goda. 

Miasto było udekorowane choragwiami o bar- 
wach narodowych i krajów sprzymierzonych. Przed 
grobem „Nieznanego Żołnierza“ przedefilowały tłumy 
publiczności. O godz. 10-tej na dziedzińcu pałacu 
Inwalidów odbyło się w cbecności gen. Gouraud, 
wręczenie organizacjom oficerów rezerwy sztanda- 
rów rozwiązanych pułków. 


Obchód święta Niepodległości w stolicy państwa. 


Warszawa, 11. 11. 
podległości obchodzono w Warszawie bardzo uro- 
czyście. 

Na wszystkich domach powiewały chorągwie 
o barwach narodowych. W całem mieście nastrój 
podniosły. O godz. 9 rano odbyło się nabożeństwo 
w kościele garnizonowym przy ul. Długiej, dokąd 
przybyły delegacje i oddziały wojskowe garnizonu 
stołecznego oraz przedstawiciele władz. 

Równocześnie odbyły się nabożeństwa w ko- 
ściele ewangelicko-reformowanym na Lesznie, w 
cerkwi prawosławnej na Pradze oraz w synagodze 
przy ul. Twardej. 


11 rocznicę odzyskania Nie- | 


l 
| 


| 


sca członkowie rządu, posłowie, senatorowie, korpus 
dyplomatyczny, attachés wojskowi, weterani z 1863 
roku, wyżsi wojskowi, przedstawiciele władz itp. 

Po nabożeństwie odśpiewano „Boże coś Polskę“, 
poczem P. Prezydent Rzeczplitej udał się na Zamek. 


Uroczystości w Poznaniu. 


Poznań. Z okazji ll-iecia odbudowy Państwa 


, Polskiego odbył się w niedzielę wieczorem capstrzyk 


O godz. 10-tej ks. biskup polowy Gall w asyście 


kleru odprawił uroczystą Mszę św., na którą przybył P. 
Prezydent 
Rzeczpiitej przeszedł przed frontem kompanii hono- 
rowej. 

W czasie przeglądu orkiestra odegrała hymn 
narodowy, poczem P. Prezydent Rzeczplitej 


przygotowane dla siebie miejsce, po lewej zasiadł 


orkiestr wojskowych. 

Dziś rano odbyło się w kościele farnym uroezy- 
ste nabożeństwo dziękczynne w obecności przedsta- 
wiciełi władz eywilnych, wojskowych i samorzą- 


| dowych z wojewodą poznańskim, p. Raczyńskim, na 


Rzeczplitej z otoczeniem. P. Prezydent | 
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į ne zostało nabożeństwo dla załogi 


czele. 
Równocześnie w kościele garnizonowym odprawio- 
poznańskiej w 


| obecności dowódey ©. K. gen. Dzierżanowskiego, w 


zajął , 


|| 
|| 


ks. kardynał Kakowski, w prezbiterjum zajęli miej- ' 


otoczeniu wyższych oficerów. 
Po nabożeństwie wojewoda poznański, p. Raczyń- 
ski, odebrał defiladę załogi poznańskiej. 
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Wspomnienie © Grzybowie. 


W przededniu święta Niepodległości pojawił się zapo- 
wiedziany artykuł marszy. Piłsudskiego. Spodziewano 
się ogólnie, że marsz. Piłsudski odezwie się w sprawie 
obecnych stosunków polit., tymczasem byłoto wspo- 


mnienie z przed lat 25 o Grzybowie, a mianowicie | 


o krwawej manifestacji P. P. S. w Warszawie, jako 
proteście przeciw mobilizacji w b. Kongresówce 
na rzecz wojny Rosji przeciw Japonji. P. marsz. 
Piłsudski opisuje rolę swą jaką w tej akcji odegrał. 
Manifestacja ta miała stanowić niejako grożne me- 
mento dla cara o istniejącym fermencie i spowodować 
zaprzestanie mobilizacji w Królestwie, co się też 
po części stało. Ale stało się to kosztem licznych 
ofiar, było kilkanaście zabitych, ranaych koło setki, 
aresztowanych przeszło tysiąc. 

Z artykułu warto podnieść niektóre charaktery- 
styczne zdania autora. Czytamy np. „Prawdą też 
jest, że i ja obecny Marszałek Polski, byty naczelnik 
Państwa, z nazwiskiem, znanem po całym świecie, 


nie byłem takim rozgłośnym, jak jestem obecnie. 

W dalszym ciągu dowiadujemy się, jak to pota- 
jemnie marsz. Piłsudski pracował z obecnym genera- 
łem Rózenem, by przeszkodzić mobilizacji rosyjskiej, 
przygotowywanej 25 lał temu do wojny z Japonją. 
Znajdujemy tam takie zdanie: „Pamiętam, śmiałem 
się z siebie, że wojna, którą w duchu błogosławić 
zacząłem, zmusza mię od razu do tak lichych i ma- 
łych czynności i daje małą ilustrację tej olbrzymiej 
przewagi sił, z którą my Polacy i my partja P.P.S. 
mamy do ezynienia. Na podkreślenie zasługuje 
jeszcze zdanie ostatnie, w którem czytamy: „Z po- 
wodu tei manifestacji skonstruowałem sobie afo- 
nan że doweip w historji często więcej znaczy, niż 
siła”. 

Ma się wrażenie, iż m. Piłsudski pragnął tym artyku- 
łem przypomnieć się socjalistom, jako ich dawny towa- 
r zyszi działacz, a przeciw któremu dzisiaj oni w swe, 
większości występują. J 
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Litwa nawiązuje stosunki gospodarcze z Polską. . 


Uchwaia rządu 


Ryga, 9 11. Wczoraj w Kownie pod przewodni- 
ctwem prez. Smetony odbyła się wielka narada 
z udziałem wybitnych przedstawicieli rządu i wojsko- 
wości, w obecności min. spraw zagr. dra Zauniusa 
w sprawie dalszego stanowiska Litwy wobec Polski. 

Po dłuższej i bardzo ożywionej dyskusji wię- 
kszością głosów przyjęto uchwałę treści następującej: 

„jakkolwiek zasadniczy stosunek Litwy wobec 
Połski pozostaje bez zmiany, a zwłaszcza Litwa nie 
może wyrzec się pretensji do Wilna (?), mimo to 
zebrani uważają za konieczne wynalezienie sposobu 
współżycia sąSiedzkiego z Polską, przynajmniej w 
dziedzinie ekonomicznej. 
jest nawiązanie stosunków handlowych z Polską“. 


W tym celu niezbędne 


kowieńskiego. 

Rezolucję tę ogłosił i popierał premjer Tubialis, 
który iest równocześnie ministrem skarbu. 

W związku z tą uchwałą należy w najbliższym 
czasie oczekiwać inicjatywy ze strony rządu lite- 
wskiego, co do podjęcia rokowań handlowych 
z Polską. 
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=, makr 
Odznaczenie Prezydenta Mościckiego 

za naukowe zasługi w paryskiej Sorbonie. 
Paryż, 8. 11. W nadchodzącą sobotę w pary- 

skiej Sorbonie odbędzie się uroczystość nadania 

godności honorowego członka pięciu wybitnym uczo- 

nym, a w tej liczbie także p. Prezydentowi - Mości- 

ckiemu i znanemu fizykowi Einsteinowi. 


Rodzice a Swięto 
Młodzieży. 


Kochani Rodzice! Szybkim krokiem zbliżył się 
dzień 13 listopada, dzień święta wielkiego naszej 
młodzieży. | Wasz syn z niecierpliwością wyczeki- 
wał dnia tego uroczystego, nie mogąc się doczekać 
tych chwil pięknych i radosnych, które dzień mu 
ten przyniesie. 

Czy również Wy, Kochani Rodzice, cieszycie się 
z synem Waszym na tea piękay dzień Święta 
Młodzieży? A może wzmianka o święcie towa- 
rzystw młodzieży i o synie, który należy do miej- 
scowego towarzystwa, przykrość Wam sprawia i nie- 
chęć budzi w duszy Waszej? Mówicie sobie: „Eh; 
co tam zawsze wspominać o tych towarzystwach! 
Lepiej, żeby ich nie było, one są tylko przyczyną 
wielu kłopotów i zmartwień“. 

Przedtem syn nasz był dobry, posłuszny i uczyn- 
ny, ale od czasu, gdy go namówili do towarzystwa, 
zupełnie się zepsuł. Nigdy go w domu niema, za- 
wsze gdzieś lata, chodzi na jakieś tam zawody, wy- 
cieczki, zebrania. Gdyby nie towarzystwo, częściej 
byłby w domu, pomógłby przy pracy i razem by- 
łoby weselej w gronie rodzinnem*. 

Albo kiedy indziej narzekacie, że odkąd syn 
jest w towarzystwie, stał się on jakoś obcy, mrukli- 
wy, szorstko odpowiada rodzicom. Jakoś stał się 
on, jak mówicie, nie Wasz. Czy słusznie narzekacie, 
że syn Wasz teraz tak dużo poza domem przebywa ? 

Powiem wam tylko jedną rzecz. Dawniej Wasz 
syn często przebywał w domu. Ale wtenczas był 
jeszcze mały i w domu mu było najlepiej. Teraz 
jednak, gdy dorósł, coś go ciągnie między towarzy- 
szy, na swobodę. Gdyby nie był w towarzystwie, 
znalazłby sobie innych towarzyszy, lecz gorszych, 
którzyby go jeszcze dłużej poza domem przetrzy- 
my wali. 

Kto wie, ile złych rzeczy by go ci towarzysze 
nauczyli. Wtedy naprawdę byście nie poznali Wa- 
szego syna, dawniej tak dobrego. 

Starajcie się tylko — Kochani Rodzice, dobrze 
zrozumieć, od ile złego może powstrzymać towarzy- 
stwo syna Waszego i ile dobrego potrafi go nauczyć. 
Tylko nie z takiem uprzedzeniem patrzcie na towa- 
rzystwo! Ono przecież chce Waszego syna lepszym 
zrobić. Chce go uczynić dobrym synem, któryby 
był pociechą i pomocą dła całej rodziny. 

Tylko. że towarzystwo bez Was obyć się nie 
może, macie mu dopomóc w wychowaniu syna. 
Przynajmniej okażcie więcej zainteresowania wobec 
towarzystwa, wobec jego działalności i zamierzeń. 

l na syna nie bądźcie źli za to, że do towarzy- 
stwa wstąpił. llekroć wraca z zebrań, nie pokażcie 
mu swego oblicza. Ale jeżeli on wraca z zebrania, 
rozradowany. Wy się z nim cieszcie! Z życzliwością 
zapytajcie go o to, co zrobił i słyszał na zebraniu. 
Zobaczycie, jak syn się ożywi i z jakim zapałem 
o wszystkiem opowie. | 

Już odtąd syn będzie częściej w domu, bo wi- 


dzi, że go kochacie i okazujecie mu zrozumienie, że } ke p ą . SA 
i 8 J i | ks. Walji, w otoczeniu świtv królewskiej. 


ma z Wami o czem mówić. Stanie się on w ten 
sposób słońcem ogniska rodzinnego, będzie rozpędzać 
chmury trosk i zmartwień z czoła Waszego, wpro- 
wadzi do domu ciepło, prawdziwą pogodę i radość. 

Jeśli taki będzie, drodzy rodzice, stosunek do 
towarzystwa, to z jakąż radością w tym roku obcho- 
dzić będziecie Święto Młodzieży, dzień jej wielkiego 
Patrona. 

O, bo ten dzień nie tylko synowi Waszemu, ale 
i Wam daje wiele doniosłych chwil. Czy Was nie 
ucieszy widok, który w tym dniu zobaczycie ? Oto 
syn Wasz z licznym zastępem druhów zbliża się 
do Stołu Pańskiego. Sami się dziwicie, skąd on ma 
tyle skupienia i pobożności. Czy go tego nie nauczył 
sam Patron jego, św. Stanisław ? A potem zobaczy- 
cie, jak syn przy dźwiękach orkiestry w mężnej dru- 
żynie kroczy przez ulice miasta. Jaki on dziarski 
i zadowolony. jaki on wprost wspaniały w tym po- 
chodzie! Oto takiego syna możecie nazwać chlubą 
Waszą, na nim możecie polegać, on Wam przykro- 


| Towarzystwu Czytelni 


| miał rzeczywisty charakter „Święta książki“. 


| 


ści nie sprawi, nie zdradzi ni Kościoła ni Ojczyzny. ' 


jest, to duma i radość rozpiera Wam 


weselu i świętej radości. A syn Wasz od tego dnia 
jeszcze lepszym się stanie, coraz bardziej się przy- 
wiąże do was i do ogniska rodzinnego, coraz wido- 
czniej wejdzie w ślady swego patrona, św. Stanisława. 

A dla Was, Rodzice, których syn nie wstąpił 
w szeregi Młodzieży Katolickiej, czem dla Was bę- 
dzie zbliżające się Swięto Młodzieży ? 


Rocznica śmierci Sienkiewicza. 


W dniu 15 listopada rb. przypada 13 rocznica 
wiekopomnej śmierci Henryka Sienkiewicza. Jeżeli 
dzisiaj zjednoczeni jesteśmy w wolnej Polsce jako 

| jeden naród, to wiele w tem zasług Henryka Sien- 
kiewicza, którego powieści przyczyniły się niemało, 
by Polacy, z różnych dzielnie i z różnych części 
świata pochodzący. poczuli, że ożywia ich jedno 
uczucie miłości kraju, jedno dążenie, aby ten kraj 
| był jak najszczęśliwszy. To też dzisiaj w 13 roczni- 
, cę śmierci 
żyć hołd jego zasługom, powinniśmy zadokumento- 
wać, że żywimy wieczną wdzięczność dla wielkiego 
í powieściopisarza, który miljony dusz wyratował 
iz paszczy wroga i miljony Polsce przysporzył. 
| A najlepszym wyrazem tej wdzięczności będzie, je- 


I słusznie 
piersi. 
I tak cały dzień tego Święta zejdzie Wam w 


j żeli zapoznamy szerokie warstwy społeczeństwa 
| z jego życiem i z jego dziełami. 

j Niechaj więc w dniu 15 listopada odbędą się 
| uroczyste akademje, niechaj w dniu tym w podnio- 
| słych wieczornicach dowie się społeczeństwo, jak 
wielkie posłannictwo spełnił Sienkiewicz dla Polski 
swój żywot. 

| Wewnętrznych zezwoliło 
Ludowych na urządzenie 
zbiórek publicznych, tak w lokalach, jak i na ulicy. 
Niechaj więc panowie prezesi nie poskąpią trudu 
mad zorganizowaniem kwest względnie innych im- 
prez dochodowych, ażeby obchód sienkiewiczowski 
Za- 
rząd Główny T. C. L. przeznacza cały dochód na 


przez 50-cioletni 
Ministerstwo Spraw 


Henryka Sienkiewicza, powinniśmy zło- : 


cele lokalne komitetu, tj. na zakup nowych książek. : 


Akademje oraz imprezy urządzić można w nie- 
dzielę, dnia 17. 11. rb. 


Ambasador Skirmunt wręczy listy 
uwierzytelniające 19 listepada. 

Londyn. Wręczenie listów uwierzytelniających 
przez ambasadora Skirmunta na dworze królewskim 
odbędzie się z zachowaniem przepisanego uroczyste- 
go ceremonjału w dniu 19 listopada w południe. 
Wobec tego, że król Jerzy w obecnym stanie swej 
rekonwałescencji nie mógłby dochować przepisanego 
ceremonjału, w zastępstwie króla Jerzego listy uwie- 
rzytelniające przyjmie z rąk ambasadora Skirmunta 
w królewskim pałacu Buckingham następca tronu 
Ks. Walji 
odbierze po raz pierwszy w zastępstwie króla listy 
uwierzytelniające od ambasadora obcego mocarstwa. 


Emerytury dla członków bojówek. 
Warszawa, 11. 11. „Monitor Polski“ ogłosił 
wczoraj rozporządzenie min. spr. wojsk. O rozszerze- 
niu postanowień ustawy o zaopatrzeniu emerytalnem 
również na członków organizacji bojowej P. P. S. 
od 1 listopada 1904 do 1 sierpnia 1914. 


Zniżka cen po zniesieniu zakazów 
wywozu skór. 

Z dniem 1 października zostały zniesione cła 
wywozowe na skóry surowe, szczególnie skóry cie- 
łęce. Rynek skór zareagowai na to zarządzenie 
zwyżką cen, która osiągnęła wkrótce 15 proc. 
Zwyżka ta utrzymuje się w dalszym ciągu, pomimo, 
iż cena na identyczne skóry zagranicą — w Cze- 
chosłowacji i Austrji, gdzie również cła wywozowe 
ma ten artykuł zostały zniesione, spadła. 


i 
| 
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! młodzieży, 


t 


TEIE T T BA DZENE 
Inteligencja na front! 


Weszliśmy w okres długich wieczorów a więc czasu, 
stosownego dla urządzania rozmaitych imprez oświa- 
towych. Jak po inūne laty, tak i w bieżącym 
sezonie zimowym, uchwalił Powiat. Komitet T. C. L. 
Nowemiasto urządzać wykłady oświatowe ludowe. 
Oświata, to najpotężniejsza dźwignia narodu, a tej 
dźwigni tak bardzo nam potrzeba. A oświata, to 
ta wdzięczna niwa, którą w zgodzie i jedności 
i miłości uprawiać mogą wszyscy. do jakiegokol- 


wiekbądź obozu partyjnego należący. To jedyna 
może dziś dziedzina, wolna od skazy 
partyjnej. Dlatego zwracamy się do wszystkich 


Rodaków dobrej woli, chcących podtrzymywać ka- 
ganiec oświaty, a mianowicie do inteligencji, by się 
chętnie ofiarowała z wykładami oświatoweni. W 
celu porozumienia się w tej sprawie uprasza Pow. 
Komitet T. C. L. w Nowemmieście chętnych do 
wygłaszania wykładów oświatowych na sezon zi- 
mowy prelegentów, aby przybyli w środę, dnia 13 bm. 
o godzinie 8 wieczorem do lokalu p. Rogowskiego 
na zebranie. 
Pow. Komitet T. C. L. w Nowemnmieście. 


WIACLOBOSGI. 
Nowem iasto, dnia 13 listopada 1929 z 


Kalendarzyk. 13 listopada, Środa, Stanisława Kostki. 

14 listopada, Czwartek, Jukunda b. w. 
Wschód słońca g. 21 m. Zachód słońca g. 16 — 7m 
Wschód księżyca g. 15 — 14 m. Zachód księżyce g. 3- 39m. 


i — 


Z miastu + powiatu. 


Pokazy prac Sekcji Przysposobienia 
Rolniczego. 


Lubawa. Staraniem powiatowego P. T. R. przy wytężo- 
nej pracy pow. instruktora P. T. R., p. Ulasińskiego, urządze- 
no w ub. piątek w sali Hotelu „pod Orłem* imponujące po- 
kazy prac przysposobienia rolniczego. Poszczególne sekcje 
wyłożyły awe okazy na gustownie przybranych stołach, 
a zgromadzona bardzo licznie publiczność podziwiała z za- 
chwytem osiągnięte rezultaty naszej młodzieży rolniczej. 

Eksponaty składały się z buraków, ziemniaków, żyta, psze- 
nicy, owsa, cebuli i kukurydzy, zaś przysposobienie żeńskie 
z Tuszewa wystawiło kilka klatek z kurami. 

Otwarcia pokazów dokonał pow. prezes PTR., p. Ossowski 
z Montowa, witając przybyłych gości, kółkowiczów i młodzież, 
zorganizowaną w sekcjach rolniczych. Z przybyłych gości 
przemówił jako pierwszy p. starosia Bederski, apelując de 
aby tak, jak ich ojcowie wywalczyli z bronią w 
ręku wolność Polski, starali się oni przez wytężoną i inten- 
sywną pracę wywalczyć Polsce we współzawodnictwie innych 
krajów w dziedzinie rvlnictwa pierwsze miejsce w Europie. 
Z kołei przemawiali wicedyrektor PTR., p. Zdrojewski, pow. 
wiceprezes p. Serożyński, kierownik Wydziału Przysposobienia 
Rolniczego, p. Świerzyński z Terunia i pow. prezes S. M. P+, 
ks. Porzyński. Z ust p. Świerzyńskiego dowiedzieli się zabra- 
ni bardzo ciekawych i pożytecznych danych o pracy i do- 
świadczeniach u poszczególnych sekcyj na terenie naszego 
województwa. Z wielkiem zainteresowaniem wysłuchała pa- 
bliczność wszystkie przemówienia, eksponaty zaś oglądano 
z zachwytem i z podziwem dla osiągniętych rezultatów. 

Po zamknięciu posiedzenia przez p. Ossowskiego przy- 
stąpiono do rozdania bardzo cennych nagród i dyplomów. 
Nagrody składały się z jałowie, wartości 150 zł, dwóch par 
prosiaków, narzędzi roln. i innych, które niewątpliwie przy- 
czynią się do dalszej wytężonej pracy naszej młodzieży rol- 
Riczej w tej dziedzinie. Organizatorom tych pokazów należy 
się szczera uznanie. 


Obchód rocznicy Święta Niepodległości 
Polski. 


Nowemiasto. Jak po inne lata, tak i w tym roku, 
Święto Niepodległości obchodziliśmy w naszym grodzie 
uroczyście. Całe miasto powiewało chorągwiami o barwach 
narodowych. O godz. 9 i pół prócz młodzieży szkolnej i przed- 
atawicieli władz i urzędów tłumnie i ludność miasta podążyła 
do świątyni Pańskiej, aby podziękować przedewwszystkiem 
Panu nad Pany za odzyskany lat temu 11 nieoceniony dar 
wolności i niepodległości.  Potężnym akordem wzbijały się 
ku stropom świątyni błagalne głosy: Ojczyznę, wolność za- 
chowaj nam, Panie! Solenne nabożeństwo odprawił miejsco- 
wy ke. Prefekt, a uroczyste modły za pomyślność kraju 
ks. radca Pape w asyście ks. Prefekta i ks. Wikarego. Akt 
kościelny zakcńczył śpiew: „Boże, coś Polskę*. 

Po nabożeństwie odbyły się w poszczególnych zakładach 
wychowawczych uroczyste poranki. O godzinie 5po południu 
w sali Hotelu Polakiego piękna patcjotyczna impreza dzieci 
z Ochronki zbudowała licznie zebraną publiczność.. Ci 


[DEE ZZO SZLO AAAA EEA E OZ Z POZÓÓOÓ O DE ZZZÓAE RZE Z OC R ZZNOOOÓOW ORO CZCZO RZÓCCAZÓD o 


POTWORY LUDZKIE, 


POWIEŚĆ. 


(Ciąg dalszy.) 


Teraz stanęli oboje bez tchu prawie na peronie 
— ale tu nikogo już nie było, . 

— Niema go, — szepnęła Irena, upadając nie- 
omal z zmęczenia i trwogi. — Nieszczęście jakieś 
musiało go spotkać! 

Alfons lękał się, aby go wyraz twarzy nie zdra- 
dził, spuścił więc głowę i milczał. Po chwili, gdy 
się nieco uspokoił, skinął na dorożkarza, pomógł 
wejść Irenie i usiadł sam obok niej. I jak wrócili 
do domu — on spokojny, Irena zaś z większą, niż 
kiedykolwiek rozpaczą w sercu. 

O dwunastej przybył jeszcze jeden pociąg, ale 
i tym Fryderyk nie przyjechał. 


Irenie zdawało się, że umrze. Przeczuwała, 


że jakieś nowe nieszczęśice ją spotkało i nie miała już 
tyle siły, aby płakać. 

Całe jej otoczenie podzieiało jej obawy, ponie- 
waż nikt nie umiał sobie wytłumaczyć powodu, dla 


> 


którego baron nie powrócił. — Gdy nadeszła godzi- | bezsennością i płaczem, w głęboki i ciężki sen. 


na, o której ostatni pociąg odchodził z Lafitte do 
Paryża, zabierał się Alfons do odejścia, Irena jednak 
uchwyciła w rozpaczy jego ręce i błagała, aby nie 


zostawiał jej samej. 
— Zostań! — wołała, — zostań! Boję się tak 
okropnie! 


Alfons ledwie zdołał powstrzymać okrzyk ra- 
dości. 

— Uczynię wszystko, 
— Rozporządzaj mną! 

Młoda kobieta podziękowała mu spojrzeniem 
Í była wzruszona dowodami jego poświęcenia, on 
zaś triumfował. Wszystko działo się tak, jak sobie 
tego życzył. Irena szukała pomocy u niego, jak 
u jedynego wybawiciela, jaki jej pozostał w jej 
smutnej doli. I chciał być tym  pocieszycielem 
i jedynym jej opiekunem. Droga była wolna i mie 
wątpił teraz już ani na chwilę, że ostatni zamiar 
także mu się powiedzie, to jest, że Irena zostanie 
jego żoną. 


co chcesz, — odrzekł. 


ROZDZIAŁ ÓSMY. 


Nad ranem . dopiero, gdy pierwsze , promienie 
słońca ozłociły ziemię, popadła Irena, wycieńczona 


I tak nie słyszała, że przed willę zajechał jakiś 
powóz, z którego wysiadło dwóch czarnoubranych 
mężczyzn, domagających się widzenia z panią domu. 


Odźwierny, zamieniwszy z mimi kilka słów, 
wpuścił ich natychmiast, a Klotylda, która także 
całą noc nie spała, przyszła też zaraz, aby zapy- 


tać co sobie życzą. 

— Czy panowie przywieźliście nam jakie wia- 
oomości? — zapytała drżącym głosem. — Albo, 
czy może stało się nowe jakie nieszczeście? 

— Nie wiem, — odrzekł jeden z nich, — czy 
to jest $nowa wiadomość — ale w każdym rązie 
chodzi o nieszczęście. Wysłano nas z Poissy, aby 
uwiadomić panią baronową Barne, że w wagonie 
pierwszej klasy znaleziono ciało męża jej, baróna 
Fryderyka Barne! 

Klotylda i odźwierny krzyknęli przerażeni. 

— Śmierć musiała nastąpić już wczorajszego 
wieczora około ósmej, ale nazwisko i adres zmarłe- 
go zdołano w nocy dopiero wyśledzić. 

Klotylda patrzała osłupiała na urzędników. 

Jeden z mich wyjął teraz z kieszeni kartkę wi- 
zytową harona, na której napisany był jego adres 
w Paryżu. (C. d. n). 
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alcy w mundurach i o manjerach żoł nierskich, te lilapucie 
dziewice”, żegnające odchodzących na wojenkę „rycerzy , to 
joprawdy i zabawne, ale i czarujące zarazem. Wieczorem 
odbył się pochód przez miasto ze strony oddziałów Przyspo- 
sobienia wojskowego i capstrzyk. Pochód skierował się do 
hali gimnastycznej Szkoły Powszechnej, gdzie odbyła się 
uroczysta akademja, na program której złożył się śpiew wy- 
kład o znaczeniu Święta, deklsmacja, patrjotycznym duchem 
owiane przemówienie p. Starosty, zakończone okrzykiem na 
cześć Najjaśn. Rzplitej., Jej Prezydenta armji i marsz. Piłsud- 
skiego, a wreszcie wspólne odśpiewanie „Roty”. 


Uroczystość w Ochronce. 


Nowemiasto. Na zaproszenie Zarządu zjawili się w 
dniu 14 listopada o godz. 10 i pół w łokalu Ochronki inspek- 
tor szkolny p. Piotrowski, p. Burmistrz, z Magistratu p. Cheł- 
kowski i Zarząd Towarzystwa św. Wincentego a Paulo. Uro- 
czystość zapoczątkował Śpiew dzieci następnie wygłosiła 
piękną dekłamację dziewczynka z Ochronki, poczew prze- 
mówil p. lnspektor Szkolny, który, zdawszy sprawę z odbytej 
inspekcji i wizytacji Ochronki, oddał ją w ręce Zarządu, 
zaznaczając, iż tak przebudowana sprostać będzie w stanie 
wszelkim wymaganiom. Następnie prosił p. Burmistrza, by 
otoczył Ochronkę szczepólną pieczołowitością i starał się 
azyskać dla niej poparcie i Magistrata jako i Rady Miejskiej. 
P. Burmistrz w swej odpowiedzi wyraził radość z dokonanego 
dzieła i przyrzekł wszechstronne poparcie tak zbożnej spra- 
wie. Uroczystość zakończyło odśpiewanie przez dzieci hymnu 
narodowego „Jeszcze Polska me zginęła“. 


Pokwitowanie. 


Nowemiasto. Z okazji swego ślubu złożyli w naszej 
administracji na ubogich miasta państwo Janostwo Muchlińscy 
z Nowegomiasta 50 zł. 


Kurs gospodarczy w Sampławie. 
Sampława. Przypomina się, że 15 bm. rozpoczyna się 


|aż kurs gospodarstwa domowego dla dziewcząt w Sampławie. i 


być dobrą, 
się dotychczas — 
pod adresem Izby 


Która z młodych dziewcząt chee 
i samodzielną gospodynią, a nie zgłosiła 
aiech zaraz złoży podanie o przyjęcie 
Rolniczej, Toruń, ul. Sienkiewicza 40. 


Nieprawnie łowili ryby. 


v Grądy. Onegdaj na jeziorze werskiem, bez zezwolenia | 


dzierżawey łowili siecią ryby rob. Wł. L. z Werów i J. Z 
z Grądów, za co zostali oskarżeni przed Sądem Grodzkim w 
Lubawie. K 

Stacja krura w Tuszewie. 


Tuszewo. Za pośrednictwem Pomorskiej Izby Rolniczej 
w Toruniu urządzona została stacja knura u p. Teofila Gacio- 
cha w Tuszewie. 

Knur pochodzi z chìewni zarodowej majętności Czachówzki. 

Z wyżej wymienionaj stacji winni korzystać wszyscy 
goapodarze w Tuszewie i okolicy. 


Nominacja zastępcy Przełożonego Obszaru 


Dworskiego. 
Mortęgi. Zastępcą Przełożonego Obszaru Dworskiego 
śłortęgi zamianowany został p. Franciszek Kurek z Mortąg. 


Nominacja sługi gminnego gminy Jegiji. 
Jeglija. Sługą gminnym gminy Jeglji 
został p. Władysław Lewandowski. 


Z Pomorza. 


Wielki pożar. 


q Lidzbark. W nocy z niedzieli na poniedziałek krótko 
go godzinie 12-tej zauważyli przechodnie przy ulicy Ogrodowej 
wydobywające się kłęby dymu z spichrza, należącego do p. 
Sokołowera. Natychmiast zaalarmowana straż pożarna przy- 
byla w bardzo krótkim czasie. Ogień, niestety, zajął już 
drewniane przybudowania do doma mieszkałnego. Wiatr 
groził przeniesieniem ognia ma sąsiednie budynki firmy 
„Zgoda“ i p. Freyera. Komendę nad pożarem objął naczelnik 
miejscowej straży, p. Radig. Założono 5 prątownie, któremi po 
wprost nadludzkich wysiłkach dzielnych naszych strażaków 
zdołano pożar zlokalizować. Jednakże dom mieszkalny przy 
Placu Hallera, również jak i spichrz przy ulity Ogrodowej, 
padły pastwą płomieni. Straż pracowała jeszcze do ponie- 
działku wieczorem. Przyczyną pożaru jest niewątpliwie 
lekkomyślne obzhodzenie się z ogniem. Szkody są bardzo 
wiełkie i tylko w małej części pokryte przez ubezpieczenie. 
Najbardziej poszkodowanym jest p. Gumiński, który w spichrzu 
tym miał większą ilość towaru, wcale  nieubezpieczonego. 
Kilka rodzin straciło dach nad głową. Rodziny robotnicze, 
które w domu tym zamieszkały, wprowadziły się przemocą do 
domu p. Wolfa i Springera. 


Obchód i1i-tej rocznicy Niepodległości. 


q Lidzbark. Tegoroczna uroczystość rocznicy Niepodle- 
głości Państwa szczególne miała znaczenie dla naszego mia- 
ateczka. Już od kilku lat myślano o tem, by dla poległych 
bohaterów w walkach o wolność postawić pomnik, któryLy 
był żywym wyrazem wdzięczności dla tych, którzy swoje 
młoda życie położyli w ofierze na ołtarzu ojczyzny. Myśl ta 
została nareszcie z inicjatywy Powstańców i Wojaków wpro- 
waądzona w czyn. W ub. niedzielę położono kamień węgielny 
pod pomnik ten, którego odsłonięcie nastąpić ma w początku 
atycznia w rocznicę wkroczenia wojsk polskich do naszego 
miasteczka. Uroczystość tego dnia rozpoczęto uroczystem 
nabożeństwem w kościele  paraijalnym, przy udziale 
wszystkich organizacyj P. W.oraz towarzystw społecznych. Po 
aabożeństwie odbył się pochód przez miasto. W południe 
koncertowała na Placu Hallera orkiestra Ochotniczej Straży 
Pożarnej. Po południu o godz. 2-ej nastąpił wymarsz wszy- 
satkich towarzystw oraz komitetu honorowego budowy pomni- 
ka z dziedzińca szkoły powszechnej na miejsce budowy 
pomnika. Tu przywitał przybyłe towarzystwa oraz członków 
komitetu honorowego i zastępców przedstawicieli władz pre- 
zəs tow. Powst. i Wojaków, p. Blank. Poczem zabrał głos 
kierownik szkoły p. Klajsek, wygłaszając następujące prze- 
mówienie: 

„Kochani Rodacy! Z trudu ich i znoju Polska powstała, 
by żyć. Wielka wojna światowa, która wciągnęła w śmier- 
telne zapasy o potęgę państw i wolność narodów dziesiątki 
miljonów  żołaierzy i miljony ofiar pochłonęła, ta wojna 
całych uzbrojonych narodów musiała też wytworzyć cześć 
dła poległych, którzy spełnili dzielnie swój obowiązek i wspól- 
mym wysiłkiem, własną krwią i życiem okupili zwycięstwo. 
I w naszem mieście powstała już przed laty myśl uczczenia 
poległych żołnierzy, Którzy złożyłi życie w obronie granic 
4 istnienia młodego jeszcze państwa, odradzającego się wśród 
największych trudności, wśród ogólnego spisku wrogów — 
i tych, którzy w czasie wojny Światowej polegli w polskich 
legjonach, zawiązku armji polskiej i tych, którzy pod obcemi 
musieli walezyć sztandarami, bo także ich krew nie spłynęła 
maa marne. W przededniu li rocznicy uzyskania niapodległo: 
ści państwowej kłsdziemy kamień węgielny pod pomnik ku 
caci połesłych. Będzie on równocześnie wyrazem hołdu dla 
minionych pokoleń. które składały krwawe ofiary w pamię- 
tnych na zawsze walkach. Zdobić go będą kwiaty pachnące 
i wieńce, zapłonie przy nim wieczny znicz pamięci trwałej. 
Matka, która Polsce syna oddała, u póńńnika tógo wspominać 
bedzie! najdroższa zwłoki, które gdzieś na rubieżach ziemi 
ojczystej w grobie nieznanego żołnierza spoczęły. Dziecko, 


WZOTOWĄ | 


| jego hazar*. 


ja otyłe scen 8 des" LEM YW e 
KOMUNIKAT. 
Lustracja bibljotek T, C. L. 


Z ramienia Pow. Komitetu T. C. L. Nowemiasto 
odbędzie się w niedzielę, dnia 17 bm. lustracja na- 
stępujących bibljotek: 


O godz. 1 po poł. w Bratjanie 
«dą s „ Radomnie 
maad DR. „ Jamliełniku 
» A 7 „ Szwarcenowie 
„8 > „ Krotoszynach 
Ao) 3 „ Skarlinie 
„a 8 a „ Nawrze 


Uprasza się o przybycie na oznaczony czas do 
lokalu, gdzie się mieszczą bibljoteki, oprócz bibljo- 
tekarza, także członków T. ©. L. 


wości, gdzie jeszcze takiego podkomitetu niema. 

Podkomitet składać się winien 1. z prezesa, 2. za- 

stępcy prezesa, 3. bibljotekarza 4. skarbnika. 
Powiatowy Komitet T. C. L. Nowemiasto. 


którego ojciec przepadł bez wieści w otchłani wojennej, tu, 
na tem miejscu będzie rozmawiało z duchem ojca i zda mu 
rachunek, czy godne jest imienia ojca-bohatera. Pomnik, 
który powstanie, będzie hołdem dła poległych, nauką i prze- 
strogą dla żywych, nauką, jak, w razie potrzeby, umierać dla 
Ojczyzny, przestrogą, by zawsze dla niej żyć i pracować. 
Tu bić będą serca polskie. Niechaj tu najgoręcej biją serca 
młodzieży*. Przemowę zakończył mówca okrzykiem na cześć 
Najjaśniejszej Rzplitej. Nastąpiło odczytanie aktu poświęcenia 
i podpisania tegoż przez Komitet honorowy. Następnie do- 
konał aktu poświęcenia ks. prefekt Górecki. W uroczystości 
tej wzięłi udział niezliczone rzesze obywateli z miasta i okoli- 
cy. Uroczystość tę zakończono odśpiewaniem „Boże coś 
Polskę*. Wieczorem odbyło się w sali p. Rydzińskiego przed- 
stawienie amatorakie. Odegrano sztukę: „Stary piechur i syn 
Aktorzy wywiązali się z swego dzść trudnego 
zadania bardzo dobrze, wywołując zachwyt u dość licznie 
przybyłej publiczności. Po przedstawieniu odbyła się zabawa 
taneczna, która jednakże wskutek powstałego pożaru została 
wcześniej zakończona. 


Wprowadzenie nowego burmistrza. 


Górzno. Onegdaj odbyło się w tut. szkole powszechnej 
uroczyste wprowadzeuie nowego burmistrza m. Górzna, p. 
Leona Zaleskiego. Przysięgę służbową odebrał od nowego 
burmistrza starosta, p. Wimmer. Wieczorem odbył się 
skromny raut, na którym był obecny także p. Starosta. Na 
posiedzeniu Rady Miejskiej omawiano sprawę sprzeciwów co 
do ważności wyborów do nowej Rady M. Rada większością 
głosów oświadczyła się przeciw ważności wyborów. Czekają 


| więc m. Górzno ponowne wybory do Rady M. 


zamianowany | 


Nowy burmistrz.; 


Brodnica. Kandydat na burmistrza, p. Leon Klein, major 
dymisjonowany z Chełmna, podczas tajnego głosowania w Ra- 
dzie Miejskiej otrzymał 14 głosów, ap. Zdanowicz, burmistrz 
z Koźmina, otrzymał 1 głos, a 2 kartki były puste. — Wobec 
tego prawie jednogłośnie został wybrany p. major Klein, który 
z pewnością zostanie przez województwo zatwierdzony. 


O nową nazwę dła'67 pp. 


Brodnica. Korpus oficerski 67 pp. w Brodnicy uchwalił 
z racji 150-tej rocznicy śmierci Kazimierza Pułaskiego, bojo- 
wnika o niepodległość Polskii wolność Stanów Zjednoczonych 
— żołnierza niezłomnej woli i szlachetnego serca prosić 
Ministra Spraw Wojskowych — by wolno mu było przyjąć 
miano pułku imienia gen. Kazimierza Pułaskiego, aby postać 
bohatera stała się przewodnikiem w życiu i pracach pułku, 
a pułk 67 stał się trwałym i żywym pomnikiem niezłomnego 
rycerza wolności. 


Przegląd hodowlany. 


Narzym. Dodatkowy tegoroczny jesienny przegląd 
hodowlany bydła i trzody chlewnej, połączony z premjowa- 
niem, odbędzie się m. in. iw Narzymie i to w czwartek, dnia 
14. bm. o godz. 10 rano. 

Niewątpliwie miejscowi i okoliczni rolnicy przedstawią 
na odnośnym pokazie jak najliczniej swój materjał hodowlany. 


Przytrzymani przez Straż Celną. 


o Uzdowo. Dnia 9. bm. przytrzymała Straż Graniczna 
kupca p. G. z Działdowa za to, że w strefie granicznej kol- 
portował książki i gazety, nie posiadając patentu ani zezwole- 
nia Dyrekcji Ceł na uprawianie handlu? Pozatem tego samego 
dnia przytrzymano tam kupca p. D. z Działdowa, który trudmił 
się sprzedażą maszyn bez patentu, a będąc niemieckim pod- 
danym, nie miał przy sobie paszportu. Pierwszego po spisa- 
niu protokołu puszezono na wolność, a ostatniego policja 
odstawiła do Działdowa. 


Tajemnicze zniknięcie 18-letniej panienki. 

Toruń. W biurze woj. „Kom. Floty Narodowej“ praco- 
wała 18-letnia, przystojna p. Helena Tybłewska, córka urzędni- 
ka z Torunia. Dnia 31 ub. m. p, T. do domu nie wróciła 
i odtąd wszelki ślad po niej zaginął. 

Istnieje podejrzenie, że nieszczęśliwa panienka padła 
ofiarą jakiegoś napadu albo też została uprowadzona lub 
poprostu zamknięta przez miewyśledzonych łotrzyków. Czy 
są to handlarze żywym towarem. czy też tylko jacyś uwodzi- 
ciele, niewątpliwie wyświetli policja. 


Nieszczęśliwy wypadek przy zwrotnicy. 

Gdynia. Na torze przejazdowym między grupą kierun- 
kową a odstawczą torów przytokowych w Gdyni, palacz pa- 
rowozu Leon' Giezdal z Wejherowa wskutsk własnej lekko- 
myślności poniosł śmierć na miejscu. Gierdal zdążał do pra- 
cy w porcie i chcąc się pospieszyć, usiłował wskoczyć do 
jadącej w stronę portu lokomotywy. Zamiar ten nie udał się, 
a G. odtrącony przez lokomotywę, odniósł szereg tak ciężkich 
obrażeń ciełesnych, że wkrótce po wypadku zmarł. 


Bawienie z bronią znowu przyczyną śmierci. 


Tezew. Dwaj uczniowia malarscy Hinz 1 Klein, wracając 
do domu zaczęli bawić się pistoletem automatycznym. i 
pewnej chwili pad! strzał i kula ugodziła śmiertełelnie 16-le- 
tniego Kleina w okołicę żołądka. Przewieziony został wkrót- 
ce do szpitala, gdzie jednak po dokonanej operacji zmarł. 


Katastrofa samolotu wojskowego. 


Bydgoszcz. Wydarzyła się tu katastrofa lotnicza. Oto 
aparat wojskowy typu „Potez 15" w chwili startu przechylił 
się i uderzywszy jednem skrzydłem o ziemię, przewrócił się. 

Uczeń pilot, nazwiskiem Podsiad, wyrzucony został siłą 
uderzemia o kilka metrów dalej, unikając w ten sposób 
śmierci. Aparat w chwili zderzenia z ziemią stanął cały w 
płomieniach i spłonął doszczętnie. 


celem | sował do ministra Curtiusa protest przeciw układowi 


obioru lokalnego podkomitetu w każdej tej miejsco- | 
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Ostatnie wiadomości. 


Nabożeństwo za duszę Śp. Henryka 
Sienkiewicza. 

Warszawa. Dnia 15-go bm., jako w 13 rocznicę 
śmierci Henryka Sienkiewicza, odbędzie się w ko~- 
ściele archikatedralnym św. Jana nabożeństwo za 
duszę śp. Henryka Sienkiewicza. 


Znów katastrofa lotnicza. 

Poznań. Na lotnisku Ławica pod ĘPoznaniem 
wydarzyła się katastrofa lotnicza a mianowicie 
przy ćwiczeniach dwa aparaty zderzyły się ze sobą. 
Obydwaj lotnicy są zabici. Jeden aparat został 
roztrzaskany, drugi ciężko uszkodzony. 


I tego im jeszcze za mało. 
Berlin. Wschodulopruski Heimatsbund wyste- 
likwidacyjnemu z Polską i przeciw mającemu na- 
stąpić zawarciu traktatu handlowego z Polską. 


Niemieccy agrarjusze oburzeni na premje 
wywozowe w Polsce. 

Berlin. Socjalistyczny „Vorwaerta*ć donosi, Że 
uchwałenie przez Polskę premij wywozowych na 
zboże w kołach niemieckich agrarjuszy wywołało 
wielkie oburzenie. 


Skirmunt w rozmowie z Hendersonem. 

Londyn. Ambasador Skirmunt odbył konieren- 
cję z ministrem Hendersonem. Tematem rozmowy 
była sprawa doręczenia przez ambasadoraw dn. 19 bm. 
listów awierzytelniających oraz inne sprawy polity- 
ki międzynarodowej. Hendersonajinteresował trak- 
tat likwidacyjny polsko-niemiecki oraz sprawa 
bliskiego układu handlowego Polski z Niemcami. 


Wnet odbędzie się II konferencja haska. 
Berlin. „Vossiche Zeitung“ donosi, 2e przygote- 
wania do II konferencji haskiej postąpiły tak dale- 
ce, Że konierencja ta odbyć się będzie mogła albo 
na końcu listopada albo na początku grudnia. 


Nie będzie ewakuacji HI strefy przed raty- 
fikacją planu Younga. 

Paryż. „Le Matin* donosi, Że ambasador nie- 
miecki v. Hecht wczoraj odwiedził min. Brianda, 
prosząc o wyjaśnienie w sprawie wygłoszonego przez 
Tardieu oświadczenia w sejmie. Briand zaznaczył, 
že to, cooświadczył Tardieu zgodne jest z jego 
poglądami i Że opróżnienie trzeciej strefy nastąpić 
może dopiero po przyjęciu planu Younga. 


Jugosławia też nie chce używać gazów 

trujących we wojnie. 

Genewa. Jugosławja zgłosiła swe przystąpienie 
do protokołu w sprawie zakazu używania we woj- 
nie gazów trujących lub bakteryj zakałnych. Ra- 
zem zgłosiło swój akces 17 państw. 


Wybuch materjału palnego. 
Toul. Pod Toul nastąpił wybuch 50 tonn ma- 
terjału wybuchowego. Strat w ludziach nie było. 


Włoski statek się rozbił. 


Marsylja. Statek włoski Mindoe najechał na 
skały i się rozbił. 


Kto otrzymał nagrodę literacką Nobla. 
Stockholm. Nagroda literaeka Nobla przyznana 
została niemieckiemu literatowi Tomaszowi Mann. 


Największy w Świecie most wiszący. 

Detroit. W Detroit otwarty został największy 
w świecie most wiszący, który przez Detroit łączyć 
będzie Stany Zjednoczone z Kanadą. 
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Demonstracje arabskie w Palestynie. 


Londyn. Donoszą z Jaffy, że w czasie podró- 
ży angielskiej komisji śledczej z Jaffy do Teł-Awiw 
doszło do dość poważnych demonstracyj. Wzdłuż 
drogi z Jaffy do Jerozolimy zgromadziły się liczne 
tłumy Arabów, które niosły sztandary i transparenty 
z napisami: Precz z deklaracją Balfoura! Palestyna 
powinna pozostać arabską, żądamy sprawiedliwości“. 
Manifestacje miały przebieg spokojny. Na granicy 
Syrji zaaresztowano szereg żydów, podejrzanych 
o szmugiel broni. 


Anglja definitywnie zrzeka się mandatu 
nad Iraktem. 


,, Genewa. Rząd angielski zawiadomił sekretarjat 
Ligi Narodów pismem z dnia 4 listopada b. r., że 
zrzeka się dalszego wykonywania układu, zawartege 
o dg mandatowym Iraku z dnia 14 grudwia 

r. i 
Zawiadomienie powyższe oznacza, że Anglja 
zrzeka się mandatu w tych obszarach, który. to 
mandat miał trwać lat 25, a natomiast godzirsię na 
uznanie Iraku samodzielnem dominjum, podobnie, 
KĘ e się stało z Egiptem, a nastąpi także w In- 
jach. 


EDEN 


Zamordowanie szofera. 


Bydgoszcz. Przed kłlku' dniarsi około godziny 17.0% 
znaleziono na szosie inowrocławskiej w okolicy Brzozy 
taksówkę bydgoską z pracującym motorem. Przy kierowniey 
znajdował się zbroczeny krwią szofer 24-letni Leon Dzionek 
z raną postrzałową w głowę, zadaną z tyłu, który nie dawał 
już znaków życia; niewątpliwie śmierć nastąpiła natyciujasi 
po strzale. í 

Władze przypuszczają, że morderstwo popełniono z zemsty, 
gdyż Dzionka nie obrabowano. Palicja zajęła się, onargiczx:e 
tą sprawą, celem jej wyświetlenia. i 


za obrazę osoby marsz. Piłsudskiego. 

Warszawa. Przed niedawnym czasem sąd okrę- 
gowy warszawski rozpatrywał sprawę p. Romana 
Wasilewskiego, redaktora „Szańca“, niezależnego 
czasopisma wojskowego. Akt oskarżenia zarzucał 
redaktorowi Wasilewskiemu obrazę w artykule oso- 
by ministra spraw wojskowych, marsz. Piłsudskiego 
Sąd. ogłcsił wyrok, skazujący red. Wasilewskiege na 
4d miesiąc więzienia. 


Okólnik Min. Spraw Wewnętrznych 

w sprawie przyjmowania kandydatów 

na urzędy państwowe. 

Warszawa. Minister Spraw Wewnętrznych, ge- 
nerał Składkowski, wydał okólnik, według którego 
kandydaci na posady do urzędów państwowych, któ- 
rzy nie odbyli obowiązkowej służby wojskowej, nie 
będą przyjmowani, chociażby korzystali z odroczeń 
celem ukończenia studjów. 


Miesiąc więzienia dla redakt. > 
i 
| 


Hymn niemiecki powodem wydalenia 

ze szkoły. 

Katowice. Jak donosi „Polska Zachodnia*, 
Związek Polaków w Opolu wniósł na ręce prezy- 
denta kom. mieszanej Calondera skargę z tego po- 
wodu, że niejaki Muskalla, nauczyciel polskiej szkoły 
mniejszościowej w Kościeliskach pow. Oleśno, zmu- 
szał dzieci polskie do śpiewania pieśni „Deutschland 
über alles“, z okazji uroczystości szkolnych dla 
uczczenia powrotu „Zeppelina“ z Ameryki. — Jedną 
dziewczynkę, która nie chciała śpiewać tej pieśni, 
wydalono ze szkoły, zarówno jak j jego ucznia. 


Min. Curtius otrzyma nominację na ministra 
spraw zagranicznych Rzeszy. 

Berlin. Prezydent Hindenburg przyjął w czwar- 
tek kanclerza Muellera na dłuższej audjencji. 

W tut. kołach politycznych wizytę tę łączą ze 
sprawą definitywnego obsadzenia teki spraw zagra- 
micznych, która to sprawa omawiana była wczoraj ; 
na konferencji przywódców stronnictw koalicyjnych | 
u kanclerza. | 


i 
Skarga Związku Polaków w! Opolu. 


Plebiscyt Huggenberga odbędzie się j 
z końcem grudnia. 

Berlin. Na wczorajszej konferencji przedstawi- | 
cieli stronnictw koalicyjnych u kanclerza Rzeszy 
postanowiono zwołać Reichstag na drugą połowę 
listopada, celem załatwienia, to znaczy odrzucenia | 
żądania ludowego, o ile do tego terminu główna | 
komisja wyborcza zakończy sprawdzanie i obliczanie | 
podpisów, złożonych pod wnioskiem Huggenberga. 

W ten sposób powszechny plebiscyt mógłby 
się odbyć 22 lub 29 grudnia. Jak słychać, na 
przyspieszenie terminu plebiscytu wpłynęły względy 
na politykę zagraniczną, i 

| 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W piątek, dnia 15-go bm, o godzinie 1-ej po południu 
sprzedawać będę w Lubawie na rynku za gotówkę najwięcej 
dającemu: 


1 maszynę do szycia, 1 leżankę, 


Szukalski, kom. sądowy w Lubawie. 


Zarodowa hodowla drobiu, 


uznana przez Pom. Izbę Rolniczą, sprzedaje;: 
młode kokoszki Zielononóżki; 
marcowe koguty, białe Leghorn, 
kaczki i kaczory Pekin, 
gęsiory pomorskie. Z wiosną jaja wylęgowe. 


_ MAJ. AUGUSTOWO, p. Niemieckie Brzozie. - 


Bezpłatny kurs kroju i szycia, 


haftów artystycznych i cerowania urządzamy od I8-go 

do 30-go listopada na maszynach SINGERA motorem 

i Światłem elektrycznem w LUBAWIE, u p. Jaroszew- 
skiej ul. 19-go Stycznia. 

Dla dogodności Szan. Klienteli miasta i powiatu podczas 
kursu dajemy maszynę, na bardzo dogodnych warunkach, po- 
cząwszy od 19 zł miesięcznie. Dla PP. urzędników i wojskowych | 
udzielamy specjalnych warunków. 

Zgłoszenia na kurs przyjmuje p Wałdowski, reprezen- 
tant firmy Singer na Lubawę i powiat, w dniu rozpoczęcia 
kursu na miejscu. 

Firma Singer Machine Comp., Brodnica, Kamionka 2. 


p STYRII Ą. 
p Z dniem ll-go listopada rb. otworzyłem 


Szkołę: Muzyczną w Lidzbarku 


przy ul. Hallera nr. 18 w domu p. Karwackiego. 


Przyjmuje się nczni do nauki: 
1. na skrzypcach, 2. fortepianie, 3. wiolonczeli, 4. man- 
dolinach, 5. gitarach, i 6. na dętych instromentach 
oraz teorji muzyki od godz. 9 rano do 8 wiecz. 


J. WYSOCKI, prof. muzyki. 


ES Ik 
Kompletne Około 4 morgi 


narzędzia toekie ASU 


mam na sprzedaż. mam od zaraz na sprzedaż 


dan Kozłowski, Mikołajki a 
pow. lubawski. Jan Szaps, Skarlin. 


| Szwajcarja. 


e 
Niesłychany terror wyborczy na Litwie. | 
Ludności nie pozwolono głosować na kandy- | 
datów nierządowych. — Wymuszeniem, 
groźbą i oszustwem rząd przeprowadzał | 
wybory gminne. | 


Jak podaje „Lietuvos Żinios* ludność | 
litewska nie jest zadowolona z przeprowadzonych | 
wyborów do samorządów gminnych. 

Prawie wszędzie włościanie zmuszeni byli do 
głosów na kandydatów rządowych, wiych zaś miej- 
scowościach, gdzie ludność głosowała na swych kan- 
dydatów, wybory przerywano lub też brano poda ; 
uwagę tylko głosy, oddane na kandydatów rządo- 
wych. 

W tych wypadkach oświadczono, że niema po- 
trzeby głosować, gdyż widocznie wszyscy mieszkań- 
cy uznają kandydata rządowego. W wielu miejsco- 
wościach do wyborów słanęło zełedwie 14 do 20 
zwolenników rządu, gdyż ludność przekonana, że | 
głosy jej na niewiele się przydadzą i czy tak, czy 
inaczej, będzie wybrany kandydat rządowy, głosów 
wcale nie oddawała. 

We wszystkich lokalach wyborczych znajdowała 
się policja, która sprawdzała, na jakiego kandydata 


Kowno. 


głosuje dana osoba. O ile stwierdzono, że włościanin 
chciał oddać głos na kandydata nierządowego był 
on narażony na liczne szykany. 


Tajemnicza choroba na pograniczu 
polsko-litewskiem. 

Wilno. Wielkie zaniepokojenie wywołało wśród 
załogi i dowództwa strażnicy litewskiej Narulańce, 
w rejonie odcinka granicznego Marcińkońce, poja- 
wienie się nieznane; dotychczas choroby, na którą 
zapadło 7-u strażników wymienionej strażnicy. Cho- 
roba ta objawia się nagłą śpiączką i stopniowem 
opuchnięciem całego ciała. Symptomy tej zagadkowej 
choroby, o której powiadomione zostały władze sani- 
tarne, zaobserwowano również u ludności, zamiesz- 
kałej w tym rejonie. 


! Siedzibą Banku Reparacyjnego Szwajcarja. 


Berlin. Na komłtecie organizacyjnym Banku 


' Reparacyjnego, który obraduje w Baden-Baden, po- 


stanowiono, by Siedzibą Banku Reparacyjnego była 
Uchwała ta zapadła wbrew głosom de- 
legatów belgijskich, którzy domagali się, aby siedzi- 
bą Banku była Bruksela. 

Delegaci belgijsey ną znak protestu opuścili 
zebranie i nie brali udziału w głosowaniu. 


Mac Donald uzyskał zatwierdzenie umowy 
z Rosją przez parlament. 

Londyn. Podczas wczorajszej dyskusji nad 
kwestją podjęcia stosunków dyplomatycznych z Ro- 
sją otrzymał rząd Mac Donalda aprobatę lzby gmin. 
Wniosek rządowy, wedle którego mają być wzno- 
wione stosunki dypłomatyczne z Sowietami został | 
przez Izbę ma Przyjęty 324 przeciw 199 BIGAR, 


tre~ ADNE Gosi Dp 


rre 


Ostatni dzień — TE 
więc nie zwiekajmy! 


Jutro, ww czwartek, j juz £ 
ciągnienie I-ej klasy 
20 Loterji Państw. 

W 20-ej Loterji Klasowej kazdy, kto 

kupi los, wygrać może olbrzymie sumy! 
Największa wygrana 


w szczęśliwym wypadku 


750000 złotych. ś 


dalsze wygrane 350,000 80,000 50,000 
250,000 75,000 40,000 
150,000 65,000 25,000 
100,000 60,000 20,000 s 
ina med 


Ćwiartka losu kosztuje tylko 10,— zł. 


Jest to kwota niewielka, którą nawet 
uboższy na los ofiarować możę. 
Ryzyko więc małe — ale szanse ogromne. 
Nie lekeeważmy scbie tego, bo chyba nikt nie zaprze- 
czy, że pieniądz — to potęga, a często nawet i szczęście. 
Spieszmy więc wszyscy do żolektury 


„DRWĘCY w Nowemmieście 
ifilijw LUBAWIE i LIDZBARKU, 


bo jeszcze tylko kilkanaście losów do zbycia. 


NOMECZEEERIEWEZREZNZENZENA | Józef Mazurewicz, 


Przyjmę Zgubiłem 
kika sztuk bodig aem we, 


które unieważniam. 


Jan Kuberko, Kol. Bryńsk 
poczta Kolonja. 


sztuki 4 ctr. żyta. 


na zimowy paśnik. Zapłata a 
Maj Ruda. 


Miljony ludzi ginie z głodu w Chinach. 

Londyn. Z Pekinu donoszą, że z powodu klę- 
ski głodowej w prowincji Szansi zmarło w ciągu 
ostatnich czterech miesięcy 2.100 tysięcy ludzi. Po- 
nadto w tej samej prowincji jest 1.300 tysięcy cho- 
rych na różne choroby epidemiczne. 


Tancerka z Łodzi żywcem spalona 
w automobilu, 


Z Paryża donoszą: Prasa paryska donos 
wiadomość o tragicznej śmierci znanej; 
tancerki paryskiej Leny Amsel, która spło- 


nęła żywcem wraz ze swą przyjaciółką, z powodu 
eksplozji benzyny przy wypadku samochodowym. 


z 


DZIAŁ PORAD PRAWNYCH. 


P. R. z S. 1. 3600 mk. na hipotece z 1913 r., w przelicze- 
niu Da 100 proc. wynoszą dług osobisty 4444,44 zł; czy je- 
dnakże w powyższym wypadku dlug ten 100 proc. osięgnie.. 
zależy od dużo innych okoliczności, jak np. od obecnej war- 
tości obciążonego gruntu itd. 

380000 mk. na hipotece z 1920 r. w przeliczeniu na 100 
proc. wynosi 500 zł. 


Ruch towarzystw. 


Nowemiasto. Zebranie Kółka Rolniczego odbędzie się 
w piątek o godz, 10 przed poł. u p. Serożyńskiego.  Przema- 
wiać będzie p. Instruktor rolay punktualnie o godz. 10 z po- 
wodu wyjazdu na inne zebranie, pozatem sprawa kredytu na 
pasze treściwe. Zarząd. 


Nowemiasto. Zebranie miesięczne Kom. Leg. Inwal. 
W. Polskich odbędzie się w lokala zebrań „Pomorzanka* 
dnia 17 listopada o godz. 12. Na zebranie stawić się winni 
wszyscy członkowie z powodu ważnych spraw jako też 
rejestrujący się. Zarząd. 
W niedzielę, dnia 17. listopada, zaraz po 
nabożeństwie odbędzie się w lokału miejscowej oberży ze- 
branie konstytucyjne celem założenia Ochotniczej Straży 
Pożarnej. Spodziewać się należy jak najliczniejszego udziału. 

Zarząd. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Notowania oficjalne z dnia 11. 11 
Płacono w złotych za 100 kg 


Grodziczno. 


Żyto nowa 25 25—25 75 
Pszenica nowa 38.75 — 40 75 
Jęczmień browarowy 26.50—29.00 


Owies 21.50—23.50 


Mąka żgtnia 70 proc. 39.25— 

Mąka pszenna 65 proc. 59.010— 63.00 
Otręby żytnie 15.75-—16.75 
Otręby pszenne 18.00—19.00 


Uwaga: Ogólne PCA. «< stałe. 
w=Ęjsnatw a iÓ RZA o Ó AM +7 a" KR tj „dd 
Warszawa, 13. 11. Dolar 8. 90 nieurzęd. 
Za 100 zł w Gdańsku 5790—57.89. 
na Warszawę 57.47—57.85. 
= NA AREAS aama : aTa OE" EZ 0 o 
Ka aadakoją sKponiedzialny: Wsiomty Oiawiski o Mewas miascie 
£a ogłoszenia rodakeja zie ośpowiaśw. 


aa Rata sd. 


Mikołajki. 
W niedzielę, dnia 17 bm.;. 


urządza się na sali p. Elzanow- 
skiego w Mikołajkach 


ZABAWE, 


taneczną; 
na którą uprzejmie zaprasza 


Zarząd. 
* |Niebywała uroczysta 


polożna. (ZABAWA 


ALBINA SANKOWSKA, 
w Wawrowicach 


KRZEMIENIEWO. 
Ochotn. Straży Pożar., 


Do wydzierżawienia 
Ę pokojow pc która odbędzie się 
w niedzielę, dnia l7-go li~ 


stopada rb. o godz. 3-ciej 
po poł. na sali p. CA 


© | Od godziny 3-ciej do 6- -tej strze- 


t lanie o nagrody i loterja oraz 
inne niespodziankia 


O liczny udział prosi 


Zarząd. 


Zabawa 


TANECZNA 


odbędzie się w niedzielę, dn. 


| 
C y 4 Mm g 1£7 listop. rb. na sali p. Ka- 
czorowskiego w Złotowie 


Początek o godz. 4 po południu 


- Ostrzeżenie. 

Ostrzegam przed kupnem 
weksli z dnia 7 listopada 
od p. Nujdrowskiego; p. 
Kołeckiego; p. Truszkow= 
skich i p. Luterofa z Lu- 
bawy;, które unieważniam 

Jan Sołobodowski, 

Tuszewo. 


Z dniem 6 listopada rb. 
odtedliłam się w m a 
niewie w domu policyjny 

; jako wolno rak Rusa 


R przyjmuje K. Bienie- 
szewski, Łidzbarkul. 47 p.p. 


| Porządna, młodsza 


dziewczyna 


może sie ed zaraz zgłosić 


Anna Górecka, 
Nowemiasto, Sobieskiego 5. 


szewskiego poszukuje 


Komitet. 
od zaraz 
Jednokonna 
mistrz szewski 
Nowemiasteo, ul. Środkowa 6. b r C Z k d 
Czujny 


z dwoma siedzeniami, prawić 
że nowa, od zaraz na sprzedaż 


PIES 


(wilk) jest do oddania w do- 


bre ręce, i 
Gdzie? wskaże ekspedycja Ń a j dr 0 W 5 k i, 
„Drwęca. Nowemiasto, ul. Sobieskiego 


vw - 


